
Unieważnione głosy
LISTY NR. 7.

WARSZAWA, 18.11. Jaik wiadomo, w 
szeregu okręgów unieważniono listy 
opozycyjne. Centrolew wydal polecenie 
do głosowania na listę nr. 7, choćby w 
danej miejscowości byłaby Lista taka u- 
pie ważniona

Dlatego unieważniono n,p. w okr. Gar 
wolta 68.000 oddanych głosów na listy 
unieważnione w tym okręgu, w Krako­
wie z tej samej przyczyny 27.000, w Ka 
W szu 30.000, w Lublinie 40.000, a w Rze­
szowie 9.000 głosów.

Zmiany
W W5N1KU WYBORÓW.

WARSZAW A, 18.11 (Tel. wł.). Korni - 
sja okręgowa w Kaliszu przyznała 
Stronnictwu Narodowemu o jeden man­
dat więcej, który miała otrzymać lista 
nr. 17.

W Radomiu drugi mandat przyznano 
liście nr. 1, uprzednio miała go otrzy­
mać lista nr. 4.

Czwarta ofiara
STRZAŁÓW KOSTRZEWSKIEGO.
KRAKÓW, 18.11 (Tel. wł.). Zimarl tu 

Michał Zawadzki, urzędnik Kasy Cho­
rych w Częstochowie, który w dniu 16 
października otrzyma! postrzał w no­
gę, spaesząc z pomocą inspektorowi Ka­
sy. Ś. p. Zawadzki jest już czwartą ofia­
rą strzałów Kostrzewskiego.

Powódź
NA WILEŃSZCZYŹNIE.

WILNO, 18.11. Niektóre miejscowości, 
leżące w dorzeczn Suły, zostały ostat­
nio wskutek ulewnych deszczów dot­
knięte powodzią. Wylała Suła pod Ka­
rol i n em, N aj-dzti e no w i c za mi, No w op o- 
lem i Sułą oraz rzeki Pie.rekalet, Jaczon 
ka i Szaciłówka.

Rozlane wody uszkodziły kilkanaście 
grobli oraz w Nowopolu zniosły most.

Niemen pod Stołpcami również wylał.

Katedra w Lyonie
NIE DA SIĘ U TRZYMAĆ.

PARYŻ, 18.11. Ostatnie poszukiwania 
w gruzach starego miasta Lyonu napro­
wadziły na ślad 8 zwłok, zasypanych 
podczas ostatniej katastrofy. Wielki 
szpital, który dotychczas spodziewano 
się uratować, jest obecnie zupełnie za­
grożony. Część murów szpitala już się 
zawaliła. Katedrze grozi każdej chwili 
rozpadnięc.e w gruzy. Szczegółowej 
przyczyny katastrofy dotąd jeszcze nie 
stwierdzono. Śledztwo władz w dalszym 
ciągu jest w toku.

Zbrodnia szaulisów.
ZAMORDOWALI POLSKIEGO 

WACHMISTRZA.
WILNO, 18.11. W rejonie Filipowa 

na granicy polsko - litewskiej koło wsi 
Prudy znaleziono pod stertą mchu zwło 
ki polskiego wachmistrza. Trup miał 
straszliwie zmasakrowaną twarz i z tru­
dem rozpoznano w nim wachmistrza 
Andrzeja Poralskiego.

Podjęte śledztwo ustali prawdopo­
dobnie właściwego winowajcę zbrodni, 
poszlaki jednak wskazują na to, że 
<nordu dokonała organizacja szaulisów.

Dwa razy
SKAZANY NA ŚMIERĆ.

KATOWICE, 18.11. Z Wrocławia ao- 
loszą. że sąd przysięgłych odbył trzy­
dniową rozprawę przeciwko Pawłowi 
Siwkowi, oskarżonemu o morderstwo 
dwóch kob*et Sąd skazał oskarżonego 
Da podwójną karę śmierci z uozib a wie­
zieni praw.

POGŁOSKI i NASTROJE
po wyborach do Sejmu.

WARSZAWA, 18.11. (Tel.wł.). Mó­
wią, że kwestja obsadzenia stanowi­
ska marszałka Sejmu nie jest jeszcze 
zdecydowana. Marszałkiem będzie 
albo p. Sławek, albo Car, lub Śwital- 
ski.

Mówią również, że B. B. ma wysu­
nąć wniosek o obniżenie djet posel­
skich.

Ministerstwo skarbu przedłoży 
Sejmowi projekt ustawy o kontrak­
cie, zawartym między Rządem a tru­
stem zapałczanym, oraz projekt usfa-

Los więźniów brzeskich
po wyborach do Sejmu.

WARSZAWA, 18.11. (Tel. wł.). W 
najbliższych dniach komendant twier­
dzy brzeskiej pik. Kostek Biernacki ma 
opuścić to stanowisko i wyjechać go 

Przemyślu, gdzie ponownie obejmie do­
wództwo swojego dawnego pułku.

Zmiana ta pozostaje w związku z lik­
widacją więzienia dla b. posłów w Brże 
ścni. rozwiezieni oni mają być po wię­
zieniach, mieszczących się w tych miej­
scowościach. gdzie wytoczone mają
Z OSTATNIEJ CHWILI.

LIKWIDACJA WIĘZIENIA W BRZEŚCIU
WARSZAWA, 18.11. (Tel.wł.). Od 

dłuższego już czasu kursowały po­
głoski, że zostanie zlikwidowane wię­
zienie w Brześciu nad Bugiem. Jako 
termin wskazywano wtorek 18 b. m. 
W tym dniu pik. Kostek-Biernacki 
miał się zgłosić do swego pułku w

POWRÓT B. P.
KATOWICE, 18.11 (Tel. wł.). Mczo- 

raj rozeszła się po Katowicach pogło­
ska. że b. poseł Korfanty został prze­
wieziony z Brześcia do więzienia w 
Katowicach.

W związku z tem przed więzieniem 
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POTWORNY ZBRODNIARZ
Pozalepiał rany woskiem.

RZYM, 18.11. — Donoszą o krwa­
wej zbrodni dokonanej w miejsco­
wości Domodoeeala przez małżonków 
Pelfini na osobie ich ojca i teścia.

Zięć zamordował swego teścia cio­
sem sztyletu w brzuch, a następnie 
wraz z żoną, a córką zabitego obmył 
ranę, zalepiając otwóir woskiem. Le­
karzowi, którego małżonkowie wez­
wali, oświadczono, że nastąpiła nagła 
śinikirć.

jednakże lekarz mając podejrze­
nie, dokonał oględzin ciała i odkrył 
prawdziwą przyczynę śmierci. Wśród , 
ludności wieśniaczej panuje okrop­
ne wzburzenie z Dowodu dokonanego

wy o zaciągnięciu pożyczki zapałcza­
nej.

Po wyborach nastąpiło w Warsza­
wie zupełne odprężenie. Daje się za­
uważyć brak zainteresowania wybo­
rami do Senatu.

Komisje okręgowe mają przesłać 
swoje projekty generalnemu komisa­
rzowi najpóźniej do środy włącznie. 
Posiedzenie państwowej komisji wy­
borczej odbędize się we czwartek, a 
najpóźniej w piątek.

f Sprawy. Jednakże większość więźniów 
brzeskich ma być podobno przewiezio­
na do więzienia w Górach Świętokrzy­
skich.

Wiadomości, jakoby BB. po wybo­
rach miał postawić wniosek o abolucję 
i amnestję nie potwierdza się. Nato­
miast po wyborze prezydjum Sejmu 
BB. domagać się będzie wydania więź­
niów brzeskich sądom, nie czekając 
wniosek ministra sprawiedliwości.

na

Przemyślu.
Istnieją poważne dane, że istotnie 

w poniedziałek — wtorek więźnio­
wie brzescy zostali odstawieni 
więzień przy sądach w miejscach 
p< bytu.

do 
ich

KORFANTEGO?
zebrała się grupa zwolenników b. p. 
Korfantego, w/nosząc okrzyki na jego 
cześć.

Władze sądowe zachowują w tej sprn 
wie milczenie.

k

odstawiona do więzienia pod silną 
edkorłą karabinierów.
morderstwa. Zbrodnicza para była

WALKĘ Z DROŻYZNĄ
WYPOWIEDZIAŁ RZĄD ANGIELSKI.

LONDYN, 18.11. Rząd Wielkiej Bcry- 
tamji postanów.1 przeprowadzić w ca­
łym kraju 0’b'iiżen’e cen. Jako pier­
wszy krok tego zarządzenia, rząd prze­
dłoży izbie gmin projekt komitetu kon­
sumentów całego państwa, który ma 
mieć plenipotencje kontrolowania cen 
w handlu detal czm m hurtowym i żą--■ -» uuuuiu uvmi i/.imu iiuriowyjLU . zą- 
dania ewentualnego obniżenia a nawet'

Nowy członek
B. B. W. R.

WARSZAWA, 18.11 (Tel. wł.). Wy- 
brany z listy nr. 18 (ortodoksi) rabin 
Lewin zgłosił przystąpienie do BB.

Ciemnota w Niemczech.
SZARLATAN LECZĄCY TM ARO. 

GIEM.
BERLIN. 18.11. — W Berlinie to- 

c-zy eię obecnie ciekawy proces o o- 
brazę i po twarz, wytoczony przez 
„proroka” Weissenbeirga pewnemu 
naukowo popularnemu pismu lekarr 
s kie mu.

Weissenberg jes-t to osławiony za* 
łożyciel sekty „Białej Góry“, ten 
stim, który iki minione lato przepo­
wiadał Polsce zniszczenie przez woj­
nę z Niemcami, a Anglji pochłonięcie 
przez Ocean, ten sarn wreszcie, któ­
ry, kilka dni tein u, został skazany 
przez sądy niemieckie za łekikomysi­
ne pozbawienie życia, przez to, że le­
cząc ciężkie choroby przykładaniem 
twarogiu, wywołał u } 
ka żę nie krwi, ś mi en i c 1 ne 
st wie.

Weisscnberg obraził się o to, że go 
naizwaino oszustem, demoralizatorem, 
burzycielem życia rodzinnego i t. p.

Do rozprawy wezwano 31 świad­
ków i dwu rzeczoznawców, a sam 
Wieissenberg, przesłuchiwany na po­
czątku procesu, obstawał przy swo­
je i metodzie traktowania choroby, 
jako „złego ducha”, którego trzeba z 
ciała ludzkiego wypędzać.

Zaprzeczył pytaniu przewodniczą­
cego, czy to prawda, że w roku 1913 
pewnego urzędnika wskrzesił, ale 
skiromne oświadczył, że to była tylko 
córka urzędnika.

Dotychczas przesłuchani świadko­
wie ujawnili bardzo ciekawe fakty z 
działalnoś<ii proroka. I tak jeden z 
nich stwierdził, że żona jego dostała 
obłąkania pod wpływem Weisseniber- 
ga. Raz przyszła do domu pokryta 
sińcami, oświadczając: „To nasz 
mistrz obił mnie wczoraj. To są piesz 
czoty młosnc”. Wielokrotnie też po­
wtarzała: „Weissenberg całuje naj- 
lepiej“.

Inny świadek stwierdził, że żył z 
żoną szczęśliwie 17 lat, do póki nie 
poznał Weisseinberga. Gdy uległa 
wpływom proroka, dostała rozstroju 
nerwów i mąż musial oddać ją <lo 
szpitala wariatów i zgodzić się na 
proces rozwodow y.

Trzeci świadek stracił przez Wies- 
senbeiga żonę i córkę. Zwłaszcza 
śmierć córki, wesołej dawniej panien 
ki, z zawodn nauczycielki, była tra< 
gietzna.

Pod wpływem nauk Weiesenbierga 
rzuciła 6ię na bruk z okna.

Proces Weissenberga jest wymow­
nym obrazem obecnego nastroju i 
pozionnu umysłowego w Niemczech, 
gdyż ten-szarlatan zdołał zwerbować 
do swej, sekty przeszło 100 tysięcy 
ludzi, i tó nawet ze sfor bardzo inte­
ligentnych.

pacjentów ża­
lne w następ-

nakładania kar pieniężnych i w-ęefen- 
liych.

Kontrola komitetu konsumentów An- 
i gljii w pierwszym. rzędz:e obejmować 
będzie śro-iki żywnościowe, od.', ez i 
opal. Komitet będzie podlegał minister­
stwa pi/.cinyisłu i handlu, które zaopa­
trzy go w cały sziab rzecmznawców.
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PO WYBORACH DO SEJMU.
Obecnie, ,po wyborach do Sejmu, 

ptra^a analizuje, prześwietla, wyniki 
uiiieidzielne. Część prasy reprezentu­
jącej opiinji opozycyjną, porusza 
kwest ję metod przedwyborczych, 
które ndewąitpliwie b. poważnie za­
ważyły na szali wyborczej. Inne 
dzrienniki wskazują na charaktery­
styczny objaw niepowodzenia sa­
nacji, w dzielnicach zachodnich, sto­
jących na wysokim poziomie uświa­
domienia politycznego i na wielkie 
sukcesy sanacji w ma loku 1 tura ln ych 
wo jewódiztwach wechod n ich.

Piraisa sa nacy j na, podkreśla j ąc 
swój tryumf wyborczy zdradza coś 
w rodzaju zażenowania, ptrzyczem 
niektóre dzienniki wskazują na ko­
nieczność pacyfikacji rożna miętnie- 
nia przed wyborczego. Wniosków na 
przyszłość na razie nikt nie wysuwa, 
jakkolwiek "wszyscy są zgodni, że 
obecnie na B. B. (i tych co oddali swe 
głosy na tę listę) ciąży pełna odpo­
wiedzialność za losy Polski w naj­
bliższym pięcioletnim okresie. Opo­
zycja znajduje się w znacznej mniej­
szości, nic przeto nie stoi na prze­
szkodzie w „uzdrawianiu politycz- 
nem i gospodutre z?in“ Polski wedle 
recepty sanacyjnej.

Socjaliści o swej klęsce.
Naczelny publicysta „Robotnika**  

p. Mieczysław Niedziałkowski pisząc 
o klęsce Centrolewu znajduje mię­
dzy ininemd takie jej przyczyny:

Listy Związku obrony prawa i wolności 
ludu były „unieważnione" w lt okręgach; 
P. P. S„ P.S.L. „Wyzwól enie“, Str. chłopskie 
i P.S.L „Piast4' otrzymały w tych okręgach 
w r. 1928 głosów 745.585; „zwycięstwo4* B. B„ 
osiągnięte w takich warunkach, nie ma dla 
tej części kraju znaczenia, jako wyraz 
rzeczywistej woli ludności; w samym okrę­
gu Nr. 24 (Łuków) na „unieważnioną" sió­
demkę padło w niedzielę prawie 60.000 gło­
sów.

„Róbotafk" poświęcił w zakończę-1 
niu artykułu również kilka ciepłych 
słów Ł zw. B. B.S.:

Oka słów osobnych należy się B.B.S. 
w godzinie jej politycznego zgonu. To już 
nie jest klęska: to jest katastrofa. Kon­
cepcja „socjalizmu" pod płaszczem ,«sana- 
cyjnym4* leży w gruzach; ani jednego 
mandatu i śąjiesznie małe liczby głosów 
ptrzy imponnjącym nakładzie wszelkich 
środków — to kara zasłużona najzupełniej.

Bierność wyborców 
w Warszawie.

Na niezbyt pochlebny dla miesz­
kańców Warszawy objaw zwraca 
uwagę „Kurjeir Warszawski":

Ilość głosów, oddanych wczoraj w War­
szawie. odpowiada prawie najdokładniej 
tej. którą znamy z przed dwa i pół lat: 
wówczas głosowało w Warszawie 464 tys. 
osób, wczoraj zaś 465 tysięcy.

Stwierdzenie powyższe zbliża nas do pro­
blematu, który był już nieraz tutaj przed­
miotem uwag publicznych i który, nie bę­
dąc może sednem sprawy, ważył jednak 
bardzo silnie przy wyborach obecnych. Szło 
o to, czy powiedzie się złamać bierność 
obywatelską, czy wyborcy pójdą tłumnie 
do urn? Otóż pod tym względem, przynaj­
mniej gdy rzeczy dotyczą Warszawy, sto­
sunki nie tylko nie poprawiły się, lecz prze­
ciwnie, jeszcze pogorszyły. W r. 1928 głoso­
wało w Warszawie zaledwie 69,8 proc, wy­
borców. W roku obecnym odsetek ten jesz­
cze opada: ilość uprawnionych do głoso­
wania powiększyła się o jakieś 5 proc„ a 
ilość głosów pozostała ta sama. Bierność 
wyborców zaakcentowała się znowu.

Sukces obozu narodowego.
„Kui-jer Poznański" rozpatrując 

sytuację polityczną ma podstawie 
wyniku glosowania niedzielnego pi- 
sze:

Mimo owych licznych unieważnień list 
opozycyjnych w Królestwie, Małopolscc i 
na kresach wschodnich i mimo wszystkich 
oszczerstw i oszustw, przekupstw i gwałtów 
na terenie całego państwa — Blok Bezpar­
tyjny Współpracy z Rządem nie zdobył za 
powiadanych przez siebie 500 mandatów, 
za pomocą których zamierzał samodzielnie, 
dwoma trzeciemi ogółu mandatów, dokonać 
zmiany Konstytucji. To będzie wykluczone. 
Głosy posłów narodowców będą decydujące.

Natomiast metody powyższe dały ..sa 
■acji“ zwykłą większość głosów w Sejmie 
— zdaje się, że 248 mandatów — tak, że 
„sanacja" będzie ponosiła całą odpowie­
dzialność parlamentarną za panujący sy­
stem, przedewszystkiem za politykę finan­
sową i gospodarczą. Sytuacja będzie przeto 
aBBMuie jasna. Większość te bedzie B. R.

j> osiadał o przynajmniej dopóty, dopóki Sąd 
Najwyższy na podstawie protestów, nade­
słanych z odnośnych okręgów nie przyjrzy 
się unieważnieniom list, rozlicznym oszu­
stwom. gwałtom i t. p.

Obóz narodowy, chociaż miał kilka list 
unieważnionych, między innemi w tak ko­
rzystnym dla siebie okręgu płockim, wy­
chodzi z wyborów z przyrostem przeszło 70 
proc, mandatów, będzie miał zamiast 57 
mandatów — 65. Klub Narodowy będzie po 
B. B. najsilniejszym sejmowym klubem 
poselskim. Powaga jego polityczna dozna 
wzmocnienia znacznym wzrostem siły li­
czebnej.

„Kjurjeo*  Poznański**  stwierdza nad­
to, że zwycięstwo obozu narodowego 
w Poznańskiem i na Pomorzu ozma- 
cza pozbawienie Niemców mandatu 
w okręgu gmieżnieńe-kim i wszystkich 
mandatów na Pomorzu co

da je dużą satysfakcję moralną społeczeń­
stwu i jest odpowiedzią ludności pomorskiej 
i wielkopolskiej na zachłanność niemiecką 
i intrygi na gruncie międzynarodowym.

Wschód i Zachód.
Taki tytuł da je swemu artykuło­

wi wstępnemu „Gazeta Warszaw­
ska". Autor przeprowadza pewną 
granicę wyborczą, która zaczyna się 
na północy w województwie Biało- 
stockiem na zachód od Grodna, obej­
muje północną część województwa 
Lubelskiego i całe województwo1 
Warszawskie, północną i środkową 
część województwa Kieleckiego z 
wy jątkieim Zagłębia Dąbrowskiego, 
wreszcie trzy województwa zachod­
nie: Śląskie, Poznańskie, Pomorskie. 
Otóż na zachód od tej granicy sa­
nacja pozostała w znacznej mniej­
szości, a zwycięstwo odniósł obóz 
narodowy. Na wschód od tej granicy 
sanacja zwyciężyła. Małopolska Za­
chodnia musi być pominięta w ana­
lizie, ponieważ niemal wszystkie 
opozycyjne listy zostały unieważnio­
ne. Snująe na tle rozważania pisze 
„Gazeta Warszawska":

Pominiemy też narazie unieważnienie 
przeszło 20 polskich list opozycyjnych, co 
w niektórych okręgach nawet czysto pol­
skich — dało wyniki podobne do kreso­
wych. a w ogólnym rezultacie przyniosło 
sanacji akurat tę ilość głosów, bez której 
znalazłaby się w mniejszości.

Narazić chodzi nam tylko o wyraźne za­
znaczenie, że sanacja jest absolutną panią 
ziem wschodnich o większości niepolskiej, 
podczas gdy na terenach zachodnich, czy­
sto polskich, znajduje się w mniejszości, na 
samym zachodzie nawet mocno kompromi­
tującej.

Ta zasadnicza różnica ma swój specjal­
ny charakter nie tylko narodowościowy, 
ale i kulturalny. Gdzie społeczeństwo jest 
oświecone i posiada zrozumienie politycznej 
doniosłości aktu wyborczego, tam sanacja 
nie może poszczycić się sukcesami. Jej 
tryumfy święcą się w tych częściach 
kraju, gdzie ludność pogrążona jest w anal­
fabetyzmie dosłownym i politycznym — 
tam, gdzie kultura w porównaniu z zacho­
dem cofnięta jest co najmniej o cały wiek.

Jednem słowem: sanacja wygrała wybo­
ry tam, gdzie ludność nie rozumie ich zna­
czenia, gdzie daje ona kierować sobą zu­
pełnie dowolnie raz komunizującyin selro- 
bom, drugi raz tym, którzy tak gracko 
przeprowadzili obecne wybory.

W znaczeniu ściśle parlamentarnem 
oczywiście wszystkie mandaty, — o ile są 
uczciwie zdobyte — są równe. Zupełnie ina-

BERLIN, 18.11. — W tych czaeach 
powirócił z Ro6ji do Monachjum nie­
jaki Henryk von Heiseler po pięcio­
letnim pobycie w B oi sze w j i.

Obecnie Heiselen zamieszcza na ła­
mach czasopisma monach i jakiego 
„Zedfwenda4’ szereg artykułów, de­
maskujących podstępne machinacje 
sowieckie.

W jednym z takich artykułów Hei- 
seŁea*  pisać, że państwa, które zawie­
rają z Sowietami traktaty, prędzej, 
czy później będą tego żałowały, bo­
wiem wszelkie bolszewickie delega­
cje, poselstwa, biura handlowe i inne 
instytucje są punktami oparcia dla 
„czeka“ i szpiegostwa.

Agenci bolszewiccy, działający za­
granicą, dzielą się na dwie kateigotrje: 
podróżujących i osiadłych. Czeikiści 
pierwszej kategorji mają ogromnie 
ułatwione zadanie, gdyż każde zjosel-

WSZĘDZIE MACKI „CZEKI”
Tajniki szpiegostwa bolszewickiego.

czej jednak przedstawia się ta sprawa w 
głębszem znaczeniu ideowem: narodowem, 
a nawet państwoweni. Nie tylko dla nas. 
narodowców, ale i dla samych sanatorów 
inne znaczenie mają głosy i mandaty, zdo­
byte na Śląsku i w okręgu morskim, czy w 
Poznaniu, a inne — w Kowlu, Pińsku. 
Dubnie i Prużanie.

Zachodzi między niemi taka różnica, jak 
między kulturą zachodu a analfabezyzmem 
i obskurantyzmem wschodu.

Nie jest to żadnym przypadkiem, że 
wpływy nasze, obozu narodowego i sanacji 
natężają się w stosunku odwrotnym od za­
chodu ku wschodowi. Tak było dotąd i bę­
dzie zawsze, póki zachód będzie zachodem, 
a wschód wschodem.

M Warszawie starły 6ię wpływy 
zachodu i wschodu z pewną przewa­
gą tego ostatniego'

Zasady rządzenia.
Czołowy o-rgam sanacji „Gazeta 

Polska*'  nic wspominając o Stronnic­
twie Narodowem pisize pod adresem 
Centrolewu:

Obóz kongresu krakowskiego otrzymał 
jaskrawe votum nieufności pozbawiające go 
połowy reprezentowanej poprzednio ilości 
głosów, połowy piastowanej ilości manda­
tów'. V/ sposób nic pozostawiający żadnej 
wątpliwości co do kierunku tego zjawiska 
— te miljony głosów' i setki mandatów prze­
rzucone zostały na Bezpartyjny Blok Współ­
pracy z Rządem, dając istotne, nie dające 
się zakwestjonować votum zaufania rządom 
wodza narodu, opowiadając się za wypo- 
wiedzianeini przezeń zasadami rządzenia 
państwem równie wyraźnie, stanowczo i ja­
wnie, jak wyraźnie, stanowczo i jawnie zo­
stały one przezeń postawione. Kraj wypo­
wiedział swoją wolę.

„Gazeta Polska * obecnie mówi, że 
kraj wypowiedział się za aktualnie 
stosowaną „zajadą rządzenia**.  A w 
czacie wyborów mówiło się, że zasa- 
dy rządzenia mają ulec zmianie, że 
nastąpi zmiana ustroju państwa? 
Z oświadczenia „Gazety Polskiej” 
wynikałoby, ż? właściwie... jest 
wszystko w porządku.

Pińsk czy Poznań?
Pod poodbnym kątem rozpatrując 

wybory, pis-zc „Głos Narodu”:
Dzień 16 listopada dowiódł, że istnieją 

dwie Polski o różnej etyce i kulturze. Jest 
Polska zathodnia, europejska, która odrzu­
ca metody rumuńskich wyborów, głosuje 
swobodnie, wybiera posłów na podstawie 
ich programu i jest w swej większości ka­
tolicką, demokratyczną i umiarkowaną; 
obok niej na prawym brzegu Wisły leży 
Polska wschodnia, nasiąknięta wpływami 
Azji, przywykła do uległości wobec bata, 
dająca się teroryzować i deprawować, poli­
tycznie nieuświadomiona i bezwolna. Pol­
ska 'pierwsza obejmuje głównie b. dziel­
nicę pruską. Polska druga głównie ziemie 
na wschód od Wisły; między jedną a drugą 
leży obszar kulturalnie nierówny i sporny. 
Obecnie na obszar ten wtargnęły wpływy 
Wschodu. Objęły one także główne miasta 
Polski: Warszawę, Wilno, Kraków i Lwów. 
Tp obniżenie się kultury i etyki politycznej 
w Polsce jest przejawem ogromnie niepo­
kojącym. Jakim łamańcom politycznym 
ulec może ludność, która nie ma dość cha­
rakteru, by oprzeć się terorowi pięści, gro 
źby i ogłupiającej agitacji, jakie idee mogą 
się wśród niej zakorzenić, jeśli dzisiaj wy­
biera posłów w mię bezprogramowości? 
Może to być matetjał dla najgłupszej dy­
ktatury, łub dla bolszewizmu. ale ani Na­
ród w swych troskach o rozwiązanie pro-

stwo sowieckie udziela im wszelkiej 
pomocy i wystawia fałszywe pa szpar 
ty, ale daleko większe nicbezpieczeń 
etwo przedstawia ją agenci osiedli.

Ci nigdy nie są Rosjanami, lecz na­
leżą do innych narodowości.

„Zgodnie ze swemi doświadczenia­
mi — pisze Ileiseler — jestem teraz 
niewzruszenie przekonany, że agenci 
rządu sowieckiego albo „czeki**  dzia­
łają we wszystkich ważnych instytu­
cjach całego świata**.

9 stopni mrozu
POD LONDYNEM.

LONDYN, 18.11. W całej Aaglji pa­
nują niezwykłe chłody. W pobliżu »n 
dyn u tenweratiira wmc&i 9 st. no;, żej 
zera. 

blemów państwowych, ani Kościół w swej 
akcji moralnej, ani demokracja w swych 
walkach o rozumny ustrój państwowy li­
czyć na tę ludność nie może. Trzeba będzie 
te obszary zdobywać od zachodu i w imię 
idei zachodnich, a z nich na czoło wysunąć 
ideę walki ze złem, która musi zastąpić 
wschodnią zasadę niesprzet iw ianiii się zła 
Wierzymy, że nic Pińsk zdobędzie Wielko- 
polskę, ale Poznań rozciągnie swe panowa­
nie na Warszawę, Brześć i ziemie za Bu» 
giem.

Walka inteligencji 
i rozumów.

ęfapakający artykuł zamieścił „Ku- 
rjer Poranny**:

Rola opozycji jest zawsze wdzięczniej­
szą i wygodniejszą, niż rola odpowiedzial­
nej za powodzenie rzeczy publicznej więk­
szości. A jakkolwiek niema u nas jednej 
opozycji, ale są opozycje różne i z natury 
rzeczy obce i wrogie sobie i już dlatego nie 
mogące marzyć o przyjęciu kiedykolwiek 
odpowiedzialności za władzę we własne rę­
ce, to jednak uprawnione są ich dążenia do 
przekonywania ogółu do swoich na rzeczy 
publiczne poglądów i do oddziaływania na 
uwzględnienie ich opinji przy rozwiązywa­
niu poszczególnych problemów, wywiązują­
cych się w toku państwowej pracy. Oczy­
wiście nie można tego będzie nigdy 
osiągnąć w dzikiej walce namiętnych re- 
kryminacyj i w ciągłem bezprzytomnem 
jątrzeniu życia wewnętrznego — ale tylke 
przez walkę inteligencji i rozumów a nic 
pięści i pasji, jak dotychczas.

Święta racja! Że też „Kuirjer Po- 
ramny” nie napisał tych osta/tnieh 
słów w okresie wałki wyborczej. 
A przydałoby eię, bardzo by się przy­
dało! Warto tylko przypomnieć, że 
airgumentów pięści najwięcej uży­
wała sanacja. A nawet tylko ona.

Lament B.B.S-owski.
Jedną z najweselszych wzgtlędzie 

na jpocic s znic j ez ych re f le kf> y j po w y- 
boruzych jest lament B. B.S., wydru­
kowany w „Przedświcie” p. t. „Po 
naszej klęsce wyborczej**.  Czytamy 
tam

Stwierdzamy bez obslonck, że P. P. S. 
d. Fr. Rew. poniosła w tych wyborach wiel­
ką klęskę.

Haniebnie nic dopisała, zawiodła na ca­
łej linji. klasowa świadomość robotniczego 
proktarjatu polskiego. Zdrajcy sztandarów 
P. P. S.. zdrajcy socjalistycznej klasowości. 
cekawiści uzyskali jeden mandat w stolicy, 
tylko właśnie dzięki swojemu zaprzaństwu 
Uzyskali ów mandat dzięki 20.000 głosów 
jakie odkomenderowała dla nich komuna 
dzięki 7.000 głosów', jakie dali im enpeerow- 
cy, wzamian za ich zdrado.

P. P. S. daw. Fr. Rew. stając pod sztan­
darami socjalistycznej klasowości nie uzy­
skała w Warszawie nawet tylu głosów, ile 
wynosi liczba zarejestrowanych członków 
jej związków zawodowych na terenie sto­
licy.

A dalej:
Bo z przedwczorajszego głosowania wy­

nika, że większości tych robotników jeszcze 
jest obojętne czy w parlamencie Rzeczypo­
spolitej będzie, ich reprezentował ich towa­
rzysz Jaworowski i ich towarzyszka Praus- 
sowa, czy też ksiądz żongołłowicz i prezes 
Izby przemysłowo-handlowej, p. Wartalski. 
dziś z B. B a wczoraj i może jutro także 
jeden z najwierniejszych wśród wiernych 
endecji.

Obojętność ze strony robotniczego pro- 
letarjatu na to, jak będzie wyglądała więk­
szość sejmowa naokół marszałka Piłsudskie­
go — jest doprawdy przerażającym obja­
wem doszczętnego braku klasowego uświa­
domienia i jakiejkolwiek politycznej doj­
rzałości.

Zda j e ®ię, że p. Jaworow&ki zbyt 
poważnie potraiktował rolę, jaką mu 
przydzielono na robotnicizym odcin­
ku frontu przedwyborczego. Stąd 
śmieszne „qui pro quo“...

Kto wygrał na loterji?
PIERWSZY DZIEŃ CIĄGNIENIA.

10.000 zł. nr. 15597.
Po 5.000 zł. n-ry: 169021 190573.
Po 2.000 zł. n-ry: 99119 103620.
Po 1.000 zł. n-ry: 22895 199604 20265
Po 500 zł. n-ry: 105977 125975 2879? 

59907 164586.
Po 400 zł. n^ry: 15111 46200 86429 

108554 109872 121515 182011 55603 9587? 
101787 112848 1.17716 154514 165576
175386 181417.

Po 200 zł. n-ry: 19704 64696 82O«
94156 102887 116958 119418 125471 136586 
158172 171989 34750 35970 60787 6293? 
64232 167588 169242 172011 175065 175054 
191743 196418 199174.
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DLA R0B0TNIK0W
9 

którzy są prenumeratorami 
„KURJERA ZACHODNIEGO" 

udzielone i nasze] Redmii

BEZPŁATNIE

500 ZŁ NAGRODY
wypłacimy gotówką za ujawnienie 
sprawców bandyckiego napadu na 
lokal „Kurjera Zachodniego” w So­
snowcu i dostarczenie nam dowodów

W sprawach bezpłatnej po­
rady prawnej zgłaszać się 
należy do biura Redakcji 
K. Z. w Sosnowcu w dnj 
powszednie od godz 2-3 
popołudniu osobiście; moż­
na również sprawą wyłu- 
szczyć piśmiennie. — —

ich winy. Dyskrecja zapewniona.

WYDAWNICTWO

„KURJERA ZACHODNIEGO”

SI
Termin wyborów 

do Rad miejskich.
Pożar w podziemiach

KOP. SATURN.
Wczoraj sytuacja w podziemiach 

kop. Saturn pozostała bez zmiany. Ak­
cja rartiuHikowa ogra-nuczona jest do zu­
pełnego izolowania III pola, objętego 
ogniem i dymami. W tym też celu za­
bezpieczono odpowiednio szybiki „Woj 
cdech**  i „Jan ‘ mające połączenie z III 
polem.

W poniedziałek zdołano ewakuować 
znpeśme zagrożoną stajnię podziemną, 
przyczem ani jeden koń nie zginął.

Po wiielkich trudnościach zdołano się 
dostać wczoraj do pozostałych na dole 
tragicznie zmarłych Żurka i Zakrzew­
skiego. Zostali oni w jednej z galerji, 
wypełnionej dymem. Zmarłych wydo­
byto na powierzchnię.

X W SPRAWIE KRAMIKÓW SZKOL­
NYCH. Ze względu na wielką konku­
rencję t. zw. kramików szkolnych dla 
kupiectwa zwłaszcza dla branży papier­
niczej i przyborów szkolnych oraz dla 
księgarń i antykwarń,z Izba Przemy­
słowo Handlowa wystąpiła do Izby 
skarbowej w Kielcach z prośbą o prze­
prowadzenie kon troli i w krannikach, i 
w tych wypadkach gdy one są prowa­
dzone przez nauczycieli na ich własny 
rachumek luib jeżeli ci ciągną stąd dla 
siebie korzyści, kramiki te były trak­
towane jako przedsiębiorstwa zarob­
kowe i były pociągane do świadczeń 
podatkowych, takich, jakie musi pono­
sić cale kupiectwo.
X KRWAWE ECHA PRZEDWYBOR­
CZE. W uib. piątek około godz. 11-ej 
przed północą w Dąbrowie w pobliżu 
„Od eonu44 przy ul. Sobieskiego -kilku 
chłopców rozlepiających odezwy Stron­
nictwa narodowego zostało napadnię­
tych przez bojówkę złożoną z kilku­
nastu ludzi uzbrojonych wT pałki i ja­
kieś ostre narzędzia. Dwaj chłopcy roz­
lepiający afisze zdołali uciec, natomiast 
banda otoczyła p. iMeezysława Marew- 
fikiego bijąc go, a jeden ze zbirów u- 
derrzył go z tyłu jakimś ostrym narzę­
dziem przecinając mu policzek od ust 
do ucha i wybijając zęby. Po tym 
krwawym akcie banda ucietkła, a om- 
dWesmi z upływu krwi Majewskiemu 
odzaebło pierwszej pomocy ambulato­
rium Kasy Chorych.

Śledztwo w tej sprawie prowadzi po­
rcja, poszukując napastników.
X POTRĄCANIE ZAROBKÓW RO­
BOTNIKÓW. Okręgowi inspektorowie I 
Pracy otrzymali zarządzenie w sprawie 
Potrącam a przez pracodawcę zarobków 
Robotniczych, wobec częstych nieporo- 
fcum:eń, powstających na tem tle. Z pła- 

robotdiczej można potrącić należność 
dostarczenie robotnikowi mieszka- 
opłaty publiczne i zaJczki. Poza 
dopuszczalne jest przekazywanie 

^zez piaoodawcę pewnych sum, podle- 
^ającycŁ wypłacie z w yn-ag rodzenia -na 
*^cz imat yt-ucyj. orgatnizacyj oraz osób 
^ccich, je d nałożę wyłącznic na pode ta- 

specjalnego p:semnego upoważnie-
? udziit lonego pracodawcy przez to- 
P^iiika, które może być przez robotni i- 
** w każdej cścmcUś csśnśeiŁct

Jak się d-owiadujemy, wyibory do 
Rad miejskich na terenie Zaiglębia, 
t. j. w Będzinie i Sosnowcu, a praw­
dopodobnie i w Czeladzi, mają się 
odbyć w kwietniu, a najdalej w ma­
ju 1951 r., t. j. po zak-ończidniu obec­
nego okresu budżetowego.

Ile w tej wersji jest prawdy, na- 
razie trudno ustalić, jednaikże wy­
mieniony termin nie jest odpowiedni,

KREM ZĘBÓW „TLEN”
_____________6469 ' '_________________________

Swąd powyborczy
jako rezultat nieprzebierającej w środkach agitacji.
Dla historyka Polski i badacza 

diziejów ,n-aszeg-o ipairlameutairyzmiu 
oraz życia politycznego, wybory do 
izb ustawodawczych w 1930 r. będą 
nieiwyczerpaną skarbnicą wszelkie­

go rodzaju wiadomości.
Niestety, z wiadomości tych mógł­

by wysnuć mylnie wnioski o stanic 
kultury naszej, gdyż mnóstwo fak­
tów nasunęłoby mu podejrzenie, że 
wybory przeprowadzone były po­
dług wzorów, nie mających zastoso­
wania w krajach cywilizowanych.

Stronnictwo uprzywilejowane w 
myśl hasła „ceł uświęca środki44, gra­
ło na najniższych instyinkach i taik 
rozpętało złe namiętności, że skutki 
tej metody długi jeszcze okres czasu 
będą dawały się we znaki. Prócz 
„efektownych44 środków, w postaci- 
-napadów na przeciwników, nieprze- 
bierająca w środkach agitacja wpro­
wadziła niezdrowy ferment nawet 
do oginska.domowego, skutkiem cze­
go w wielu domach wytworzyły się 
wysoce przykre i niezdrowe zjawi­
ska.

Awanturniczy włóczęga
w mundurze wojskowym.

Czesław Górski, urodzony w Sosnow­
cu. w dniu 18 lipca 1902 r. wstąpił jako 
ochotnik do wojska i przesłużył w 8 
p. p. leg. do roku 1924 w stopniu plu­
tonowego.

W lecie 1924 r. Górski kilkakroć wy­
dalał się z szeregów, a ponieważ doko­
nał przywłaszczenia sortów munduro­
wych, ska-zany został przez sąd wojsko­
wy okręgowy w Brześciu nad Bugiem 
na jeden rok więzienia, degraducję d-o 
stopnia szeregowego i przekazanie do 
kategorji szeregowych drugiego stop­
nia.

Odbywając karę, Górski zachorował 
obl-ożnie. Przekazano go tedy do szpi­
tala wojskowego. Wyszedłszy ze szpi­
tala, Górski, zbiegi i dopiero w 1927 ro­
ku zjawii ńię w kadrze maiyn-arki wo-| 
Jhennai w Świeci u. w mundurze mairv-

a to z uwagi na konieczno^ wcze- 
'iiiiejszeigo opracowania preliminarza 
budżetowego na nowy okres gospo­
darczy, oraz ustalenia progiramu ro­
bót, powoływanie więc Rad miej­
skich dopiero w okresie letnim było­
by ze szkodą dla naszych samorzą­
dów i pogorszyłoby niewątpliwie do- 
tychcz-asowy stan rzeczy.

dsięki idealne] mi alk ości 
składników, czyszcząc zę­
by nie ściera z nieh emalji.

W Będzinie np. w pewnej rodzi­
nie ojciec, starszy już człowiek, do­
tknięty i wyprowadizo-ny z równova- 
gi wygthaisfflanyimi przez córkę poglą- 
daimi polityczne mi i jej działalnością 
|x>lityczną, kazał jiej opuścił dom ro- 
dziedełski. Córka nakaz spełniła, lecz 
chcąc się zemścić na rodzicach, o- 
świadczyła, że otrzymaną swobodę 
postara się „odpowiednio* 4 wykorzy­
stać, uprzedza więc, aby nie miano 
do niej pretensji, że nazwisku i -ro­
dzinie zrobi... reklamę.

W Dąbrowie zaś, w jednej z po­
ważnych rodzin, córka pod wpływem 
wymówek rodziców za jej działal­
ność party jno-poSityczmą usiłowała 
się otruć.

Podobnych obrazków o daleko gor 
■szącym charakterze, możnemy nali­
czyć bardzo dużo i jest rzictczą -pewną, 
żc środki i metody, stosowane przez 
uprzywi 1 cjowa ne mgirupo-wanie przy 
obecnych wyborach, przez dłuższy 
okres czasu będą się przypominały 
przyikremi następstwami.

narza, oświadczając, iż skazany został 
na trzy lata więzienia, karę odbył, a 
teraz domaga się zdemobilizowania go. 
Górski zaznaczał, iż służył we flotylli 
pińskiej. Gdy w aktach kadry nie moż­
na było nazwiska Górskiego odnaleźć 
— sporządzono odnośny protokół i we­
zwano Górskiego, aby go podpisał.

Górski przewidując, iż zostanie are­
sztowany, zbiegł do Wejherowa, a tam 
skazany został na 9 dni więzienia. Po 
odbyciu kary Górski ulotnił się w nie­
wiadomym 'kierunku.

W listopadzie 1929 r. Górski zgłosił 
się do żaudarmerji d-dbrowolnie.

Onegidaj wojskowy 6ąd okręgowy w 
Lodzi skazał Górskiego na jeden rok 
i miesiąc więzienia za ukrywamie się 
przez lat dwa po terminie, w którym 
.. iu;en był stawić się w szeręsłach.

Każdy kupiony przez Pa­
na kołnierzyk a marką 
.Wawel" przyczynia się 
do zmniejszenia bezrobo­
cia w kraja, gdyż wyko­
nany jest z materjałów 
krajowyeh ręką Polskiego 

robotnika.
CENA 1 ZŁ. 50 

SPRZEDAŻ 
w magazynie bławatnym 
WACŁAW MIESZALSKI 

w firmie
Władysław CZECHOWSKI 

------------------------------------------------i

Przekonania polityczne
POWODEM REDUKCYJ.

W ubiegłą sobotę burmistrz m. Cze­
ladzi bez wypowiedzenia swoimi! z po­
sady szofera au-tosikawki strażackiej 
opłacanego przez Magistrat, p. Bonifa­
cego Nowaka. P. Nowak prowadził agi­
tację za listą Stronnictwa narodowego 
Nr. 4, a w liście do redakcji stwierdza, 
że tak nagłe zwolnienie z posady w 
przeddzień wyborów, spowodowała je- 
jego działalność poŁityczma, co zresztą 
oświadczył mu 6am busmistrz.

W ostatnich dniach p. burmistrz Cze­
ladzi kontroluje podobno praekoraania 
swych pod-w ładnych. Dozorcę mzeżni 
miejskiej p. Antonika wezwał do siebie 
pytając, dlaczego nie wziął udziału w 
obchodzie 12-lecia odparcia bołszewi-, 
ków, a w razie powtóroenia się czegoś 
podobnego, zagroził nw zwołniemiem s 
posady.

Fakta te nie wymagają nawet kome®- 
tarzy.

Dla wyjaśnienia doda jemy, że infor­
mację niniejszą otrzymaliśmy nie od 
zainteresowanego dozorcy, to też publi­
kacja „nie powinna być przyczyną zwoJ 
nienia go z posady"*.

Termin wykupywania
ŚWIADECTW.

Termin wykupywania świadectw 
przemysłowych dfta ,przedsiębiorstw han 
dlowych i przemyskrwych na rok 1931 
wyznaczony został od początku listo­
pada do końca grudnia «b. Właścicie­
le przedsiębiorsttw, potońonych na tere­
nie Dąbrowy Górniczej i gram: Łośnia. 
Olkusko - Siewierskiej, Wojkowic Ko­
ścielnych i Zagórza wróazi zgłaszać się 
po wykup świadectw do Uhoędu skar­
bowego i kasy jM>Tnocnicaej w Dąbro*  
wie Górniczej.

X ARESZTOWANIA. Wydział śledczy 
P. P. w Sosnowcu aresztował w ostat­
nich dniach trzech osobników, a mia» 
nowicie: Edwarda Gautecha, z woje­
wództwa Łódzkiego, uchylającego się 
od słutżby wojskowej; Józefa Jaroszka 
z Kozienic, uchylającego 6ię również 
od służby wojskowej oraz niejakiego 
Jana Najducha, który niedawno przy­
był z Niemiec i wałęsa się po Zagłębiu 
bez żadnego określonego celu. Gautscha 
przesłano do dyspozycji władz poHicyj- 
nych w Łodzi, Jaroszka w Radomiu, a 
Najd-utcha do Katowic.

Ofiary
zlożiHie w naszej Administracji.

Zł. 30.— na „Odpowiedź Trewiranu- 
sowi“ składa Stów, polskiej młodzieży 
męskiej w Dąbrowie Górn. 20 proc, a 
alkadcmji ku czci św. St. Kostki.

Zarząd -restauracji „Locanno44 w 
Sosnowcu złożył w naszej Administra­
cji zł. 55.— jako procent od obrotu uzy­
skanego podczas zabawy w dniiu 16 b. 
m. na łódź pjn. “Odpowiedź Tievi-ra.nli­
sowi44.

Na łódź ..Odpowiedź Tre-viranuso 
wi“ zł 67. składają Urzędnicy ko-p. 
..Jakób“ w Niemcach i zł. 22.40 robot­
nicy tejże kopilni.

Odpowiedsi RedaksjL
P. Jan J.: Nie za mieścimy.

Zapisujcie się do P.M.S.



„KUR JER ZACHODNI” śroiL 19 listopada 19'0 roku. Nr. 26?.

Wielki sukces Stronnictwa Narodowego,
przy wyborach do Sejmu w całej Polsce,

każę wierzyć, że sukceS ten będzie spotęgowany przy wyborach do Senatu w niedzielę 23 b. m. 
Należy wcześnie zaopatrzyć się w numerki wyborcze Nr. 4 i mobilizować wszystkie siły zawczasu.

ROBOTNICY
GORZEJ SYTUOWANI 

MATERJALNIE, 
którzy dotąd nie prenumerowali 
„Kurjera Zachodniego11, gdyż prenu­
merata miesięczna 3.50 zł. była dla 
nich za wysoka, mogą — licząc od 
każdego dnia w miesiącu — prenu­
merować nasze pismo po ulgowej ce­

nie 2 zl. miesięcznie.
Prenumerata ulgowa jest prenumeratę 

hisrtowną, przyczem musimy mieć dokład­
ne spisy robotników w poszczególnych za­
kładach. potwierdzone przez naszych mę­
żów zaufania.

Prenumerata ulgowa wymaga własnej do­
stawy z centrali lub filji „K. Z." do poszcze­
gólnych zakładów i zbiorowisk robotni­
czych.

Prenumerata ulgowa nie daje nam 
żadnego dochodu i pokrywa zaledwie koszt 
papieru i druku na maszynie rotacyjnej, 
dlatego ulgi przez nas udzielane będą ściśle 
kontrolowane i sprawdzane.

Prenumeratę ulgową dla Robotników 
wprowadzamy z dniem 1 listopada na usil­
ne ich prośby, chcąc Robotnikom udostęp­
nić czytanie dobrej ga ty.

Wreszcie oświadczamy, że prenu­
meratę ulgową dla gorzej sytuowa­
nych materialnie Robotników (po 
2 zł. mieś.) wprowadzamy na stale.

WYDAWNICTWO 
„KURJERA ZACHODNIEGO11.

ZYCIE GOSPODARCZE.
Modrz ej o wskie Zakłady górniczo-hutnicze.

ZE SPORTU.
BRYN1CA — 22 M. DĄBRÓWKA 

5 : 3. Jedyne spotkanie piłkarskie 
Zagłębiu, jakie rozegrano w ubiegłą 
BaedzieJę w Czeladzi pomiędzy Bryni- 
cą — 22 M. Dąfl>rów;ka, przyniosło
zwycięstwo miejscowym, którzy wy­
grali w ł/.osunku 5 : 3.

NOWY SYSTEM ROZGRYWEK O 
WEJŚCIE DO LIGI. Polski Związek 
piłki nożnej po przeprowadzeniu an­
kiety z pos-zczególnemi związkami o- 
kręgowemi: postanowił w roku przy­
szłym przystąpić do zmiany systemu 
rozgrywek piłkarskich o wejście do Li­
gi. Odpowiedni regulaimitn został już 
opracowainy przez PZPN, i przedtożony 
zostanie na wa nem zebraniu.

Kronika Zawiercia
X ECHO NIEDZIELNE. W związku z 
niedzielnem.i wyborami, poza kilHcoma 
w ypadkami dirobnych awanturdk pijać- 
kich, policja spisała jedynie trzy pro­
tokóły, a mianowicie na Tomasza Kli.mT 
ka. ul. Widok Nr. 2, za rozdawanie kar­
tek do głosowania w lokalu wybor­
czym komisji obwodowej N.r. 4-7, oraz 
na ~
32,
24, 
iu
X 
dem pow’. stanęły Janina 
Poręby z córką Celiną 
oskarżone o pobicie 7-letnieigo Włady­
sława Kostizechy, wychowanka jedne­
go z lokatorów, zamieszkałego w tym 
samym domu, co i Kunowa. Sąd skaza! 
Kunową na 30 zł. grzywny z 
na 3 dni aresztu, zaś córkę jej 
nil.
X KREWKA GOSPOSIA.
Marjanna Haber w Łazach zauważyła 
pewnego dnia, że pastuszka Antonina 
Mędrek przepędza gęsi po miedzy gra­
nicznej przy polu Haberowej. To tak 
rozgniewało 60-letmią gosposię, że eh wy 
ciwszy łopatę, zasypała Antoninę Mę­
drek oczy ziemią, Dadto pobiła ją. Sąd 
skaza! krewką staruszkę na tydzień 
aresztu.

Pisze warszawski ,, Kur jer Poroni­
ny" z dnia 18 bm.:

Onegdnj odbyło się walne zgroma­
dzenie akęjotnarj uszów Modtrzejow- 
ckieh Zakładów górniczo-hutniczych.

Powołany na przewodniczącego b. 
wicemarszałek Senatu p. Hipolit Gli­
wic oświadczyli, że rada uchwaliła 
wypłacić dywidendę zaległą za rok 
1927 i że wypłata dywidendy rozpo- 
cznie się od I marca r. p.

Oświadczenie to przyjęte zostało z 
zadowoleniem przez akcjonariuszy, 
bardzo rozgoryczonych czekaniem na 
dywidendę w ciągu 2 lat. To zwleka­
nie z wypłatą dywidendy odbiło się 
fatalnie na interesach Tow., czego 
widoczną oznaką jest katastrofalny 
.spadek kursu aikcyj; akcje Zakładów 
Modrzejewskich, wartości nominal­
nej 50 zł. w r. 1928 tj. po zebraniu, 
na którem uchwalono wypłacenie dy 
widendv za r. 1927 miały wartość 42 
zł., obecnie ząś mają kurs 8—9 zł.

Sprawozdanie z działalności za r. 
ub. odczytał delegat Rady b. mini­
ster Ludwik Darowski.

Rok 1929 w przemyśle żelaznym, 
hutniczym i przeróbczym w porów­
naniu z. tokiem poprzednim chara­
kteryzuje załamanie się koniunktu­
ry, które nastąpiło w drugiej poło­
wie roku.

W wyniku tego obroty Zakładów 
Modrzejewskich, a zatem i stan za­
trudnienia zmniejszył sic w porów­
naniu z rokiem poprzednim o 13.7 
proc. Spadek ten jest mniejszy, niż 
przeciętny dla ogółu hutnictwa. Za­
wdzięczają io Zakłady Modrzejow- 
ske uruchomionemu w roku sprawoz­
dawczym nowemu działowi produ­
kcji, mianowicie rurkowni, obrót 
której stanowi znaczny odsetek ogól­
nego obrotu.

Drugim niepomyślnym warunkiem 
działalności Zakładów Modlnejow- 
.k.ich w okresie sprawozdawczym by­
ła zbyt niska cena wyrobów walco­
wanych w stosunku do kosztów wła- 

Isnycli. Te ostatnie w r. 1929 wzrosły 
I znacznie w poró wnaniu z rokiem po­
przednim, głównie z powodu znacz­
nego wzrostu ceny złomu żelaznego 
: innych głównych produktów suro­
wych.

Powyższe niepomyślne okoliczno­
ści spowodowały, że wyniki operacji 
roku 19<29 są gorsze, niż roku po-

przedniego, wyrażają się one w zna­
cznie niższej cyfrze praewyżki na 
sprzedaży. Przew yżka ta w roku spra 
wozdawczym wynosi zł. 6.955.675,69, 
wobec zł. 8.231.135,96 w r. p. wszyst­
kie działy produkcji dały spadek wy 
twórczości — przecie lnie o 20 proc. 
— a ponieważ zapotrzebowanie kra­
jowe zmalało, a i eksport był defi­
cytowy, więc w ostatecznym wyniku 
r. z. dal stratę w kwocie 680 tys. zl.

Po sprawozdaniu z działalności od­
czytano wnioski 2 a kujona rj uszów, 
krytykujące w ostry sposób działal­
ność władz Zakładów i zmierzające 
do likwidacji Spółki.

W dyskusji ujawniły się szczegóły, 
świadczące o istotnie niedość prze­
zornej gospodarce; wiec n.p. kupiono 
za 230 tys. zł. cbjckt. który w roku 
następnym spisano na straty, przy­
znano ordynacji Zamojskiej 600 tys. 
zł. kredytu, o które trzeba się pro­
cesować, kupowano fabryki, by za­
pewnić sobie odbiorców, a okazała 
się potrzeba pokrywania strat na pro 
dukcji tych odbiorców iłd.

W głosowaniu zresztą wszystkie 
wnioski akcjo na rj uszów upadły; je­
dyną reformą, na jaką zgodziła sic 
rada, jest przedkładanie na przy­
szłość obszerniejszego drukowanego 
sprawozdania (w r. b. składało się 
ono z 18 wierszy druku).

Powiększono skład rady o 2 człon­
ków, wybierając (ponownie na miej­
sce ustępujących) pp. Lubomirskiego 
St., Michalskiego Jerzego i Kernbau- 
ina Józefa oiraz nowych członków pp. 
Kamieńskiego i Bauerertza.

Do komisji rewizyjnej na miejsce

zienrniaków i przetworów ziemniaczanych 
(o 1324 tys. zl.). Zwiększył się również wy­
wóz trzody chlewnej (o 882 tys. zł.), jak 
również gęsi (o 1560 tys. zł.). Drzewo wy­
kaz,u je wzrost w wywozie papierówki (o 
452 tys. zł.) oraz kłód i kloców (o 889 tys.). 
a również wzrósł wywóz celulozy (o 255 
tys. zł.) Zmniejszył się wywóz wę$'.a (o 1145 
tys. zi.), cynku (o 5754). w przemyśle włók­
nistym wywóz tkanin bawełnianych (o. 85$ 
tys. zł.) ora./, tka nim wełnianych (o 697 tys 
zł.), przy jednocześni ym wzroście wywozu 
tkanin jedwabny<b (o 1180 tys. z4.).

PROJEKT USTAWY NAFTOWEJ. Wo­
bec mylnych wiadomości co do podjętej a- 
kcji w sprawie zuu.uiy iistowodawsrtwa naf­
towego. Minidei-iwo przemysłu i handlu 
wyjaśnia, że w rzeczywistości opracowuje 
uiojekt nowej n.-4 i.v. \ naftowej, którego 
konieczność jest wldawna uznawana z po­
wodu wadliwości u-taw'“dawstwa naftowe­
go, obowiązmjąeei.o w Malipolsce, a braku 
takiej ustawy dla roziy obszaru państwa 
Ministerstwo przemy Iii i handlu zaznacza, 
że nie zamierza prziMHi'wadzić reformy u 
stawodawstw a naftowego w drodze dekretu 
Prezydenta Rzeczy po hi ditej. ani też przeC 
wniesieniem tego projektu ominąć sfer za 
interesowanych i organi/ uyj samorządu go­
spodarczego i uniemożliwić im w ten spo­
sób wypowiedzenie swej op.iinji.

Z gietdy warszawskiej.
CEDUŁA GIEŁDY L DNIA 18.11.

AKCJE: Bank Polski 161.00 — 160.50
■ 161.00. Siła i światło 66.00 —- 69.00. 

( likier 54.75 — 35.00, Węgiel 58.50 — 
59.00, Lilpop 24.50 — 24.00, Norlblin 
55.25 — 56.00, Ostrowieckie 45.50. Mo- 
ilrzejów 11.00 — 11.25. Rudziki be? ku­
ponu za 1929 rok. Starachowice 15.00.

WALUTY i DEWIZY: Dolar 8.92 
i pól.. Nowy Jork 8.915, Londyn 45.52 
i trzy czwarte, Paryż 55.04. Wiedeń 
125.60, Praga 26.45. Włochy 46.71 i pół. 
Szwaj.u. ja 172.95. Holandja 359.02, 
Kopenhaga 258.57, Bi ili.n 212.59, Pie­
niądz dziemiy 8.95 i jedna czwarta.

Pejsana Szajonicę, Marsza Ilkowska 
i Cha i,ma Bergera, Marszałlkowcbka 
którzy prowadzili agitację w pob-li- 
lokali u yborczych.
ZA POBICIE DZIECKA. Przed Są- 

Kiunowa z 
Chrzanowską,

zamianą 
uniewi.n-

60-letnia

DOBRE SĄSIEDZTWO.
Pierwszego grudnia wyprowadzamy sic 

io innej dzielnicy. Pan zziaje się leż miał 
ochotę zmienić siwe dotychczasowe miesz 
kamie?

w Tailr aie Lora/ Uł iua nieaaotrzebne.

Nowy zespól stu
PRZY ROBOCIE POLITYCZNEJ.

. „ . Z Brzozowa w woj. Lwowskiem
zmarłego p. Tomasza Kociatkiewk-za | f|Onc.-zą. że w przeddzień wyborów

ij. 15 bili, wieczorem o godz. 9 m. 43 
do mieszkania księdza prefekta Jo­
zefa Kaczorowiskiego, gdy byli u nie­
go obecni k<s. Biekuiski i jego brat 
St a n i s la w, n ie z n a n i 
I -ki!cgta mewy k-a ir 
g o s po d a r zu d o m 11

! ©kiego.
Siła uderzenia była tak wielka, ż:c 

szyby rozprysły się na tysiące ka­
wałków, a kamień mijając głowę ks 
Kaczorowskiego o kilka centyme­
trów. padł na ścianę, wybijając tynk. 

Kamień był owinięty w czysty pa­
pier. na którym było’wypisane: „U- 
wiadamiamy was i waszych współto­
warzyszy, żc w najbliższych dniach 
czeka was śmierć, gdy łydko ruszy­
cie się po za próig“. — „Komitet stu 

W czyjcm imieniu działa ta zbrod­
nicza ręka, ukrywająca się pod pseu­
donimem „Komitetu stu ? Njczawo! 
nie stały za tem bojów kii, niezado­
wolone z teigo, że ks. Kaczorowski 
ma inne przekonania polityczne, jo 
•ci. którzyby c-hcieli wszystkich pod- 
po r zad k o wać panuj acemu obecni^ 
reżii mówi.

Ten umiał oszczędzać
Emerytowany redaktor d.zjenni’ka * 

mak m miasteczku w Stanach Zjednocz^ 
nycl. chwalił aię przed znajomymi. ’ 
potrafi, zaoszczędziić i odłożyć lOO.O*  “ 
dolarów. Nowinę przyjęto z n.iedoW1" 
rzaniem. ,

_ Czyżby zawód redaktora w maić ' 
mieście był tek intratny? — zapytał Jf 
den z Tomaszów niewiernych.

— Pracowałem przez 46 lat — . 
wiedział redaktor — bez wytcłunłej11^ 
oszczędzałem, nie wydawałem ani 
negp dolara na przyjemności, nic kujP 
walem nie na raty, nie zaciągałem 1 
gów. Dzięki ciotce, która zapisała mj 
mierając sumę 99.999 dolarów i 4/lL,. 
mojej oszczędności — jestem obecnie ta 
siadaczem lOO.OOO dolarów.

wybnatno p. Wacława Jakobsona.
Gospodarka Modrzejewskich Za­

kładów górniczo-hutniczych świad­
czy nietylko o tem. <o słusznie pod­
kreślił p. wicemaTS-za lek Gliwic, że 
przy ciężkiieij konju-nkturze najwię­
cej cierpi przemysł metalurgiczny, 
lecz i o tem również, że gc podarka 
Zakładów tych, należących tak nie­
dawno do na js widniej pi os parują­
cych — była mieogdęd na i n ie prze­
widująca.

Obecn ie Za kła d y A! od r ze j o wsicie 
zaangażowały nowego dyrektora, do 
którego zdolności przywiązują wiel­
kie nadzieje

sprawcy rzucili 
oń, mierząc do 
kis. Kaczorów-

Kronika gospodarcza.
W SPRAWIE TERMINÓW PŁATNOŚCI 

PODATKU DOCHODOWEGO. W numerze 
30 Dzioantku unzędrowęgo Miiićstcrstwa skar­
bu z dnia 25 jia/dzicnitika 1930 roku znaj­
duje się „przyiiMninnicnii ’ pod adresem płait- 
niików podatków bezpośrednich, w którem 
Ministerstwo zwraca uwagę, że do dnća 1 li­
stopada rb. płatny jest podatek dochodowy 
— o ile nie doręczono przed 15 paźdzuerni; 
kiem nakazu plątali czego — w wysokości 
połowy podatku przypadającego od zezna­
li ego dochodu, a w razie niiczłożenia zezna­
nia dochodzie — w wysokości połowy po­
datku wymierzonego za rok 1929. Z uwagi 
na to, że ustalenie tego rodzaju praktyki 
jest niezgodne z brzmieniem ustawy o po 
datku dochodowym, Związek Izb na wnio­
sek Iziby katowickiej wystąpił do p. mini­
stra skarbu z prośbą o wydanie wyjaśnie­
nia. że w żadnym razie połowa podatku do­
chodowego obliczonego wedle zeznania w 
wypadlku nicdnręczenia nakazu płatniczego 
do dnia 15 października nie może być przed­
miotem przymusowego ściągania, ani też nic 
można od tej części podatku przy zapłacie 
w terminie wskazanym w a.rt. 88 ustawy 
zaliczać odsetek za zwiokę. Spraw-ę tę Izba 
sosnowiecka poruszyła już w swoim memo- 
rjaile do M:.ni.4erstmTa skarbu z maja rb.

PRZEPISY O LICHWIE WOJENNEJ 1 
PIENIĘŻNEJ. .Na memorjał Związku. Izb, 
w którym wysunięto postulat zniesienia o- 
bowiązujących przepisów prawnych o lich­
wie wojennej i pieniężnej, Ministerstwo 
Drzernysłu i handlu odpowiedziało, że w o- 
becner chwili uchylenie w®zvsitkic.h tvch

przepisów byłoby - zdaniem Ministerstwa
- gosipodardczo nieuzasadnione. Zastąpie­

nie zaś przepisów o lichwie wojennej po 
przednio obowiązuj ącem:i i Izielmicowema 
przepisami kodeksów karnych. Ministerstwo 
nie uważa za stosowne i konsekwentne wo­
bec dążenia do ujednoliceń.!a naszych prze­
pisów prawnych. Pozatem Ministerstwo jest 
zdania, że rygory, wynikające z ustaw i roz­
porządzeń o lichwie wojennej mogą być 
znacznie złagodzone w drodze odnośnych 
dyspozycyj, danych władzom wykonaw­
czym przez władze centralne które w pier­
wszej mierze są powołane do wykonania o- 
mawianych przepisów prawnych. Z wnio 
skiem takim Ministerstwo ma wystąpić do 
Ministerstwa spraw wewnętrzni. Co do prze­
pisów prawnych regulujących lichwę, to 
sprawa ta jest obecnie badana przez Mini­
sterstwo skarbu, w porozumieniu z Minister­
stwem przemysłu i handlu oraz zc Związ­
kiem banków.

ZNIŻKA WYWOZU W PAŹDZIERNIKU. 
Według tymczasowych obliczeń Głównego 
Urzędu statystycznego, wywóz w paździor 
niikju rb. przedstawia się jak następuje: Wy­
wieziono 1753492 ton towarów, przyczem 
wartość wywozu wyniosła 207.879 tys. zł. 
W porównaniu do września, wartość wywo­
zu zmniejszyła się o 3962 tys. zł. porów­
naniu do września zmniejszył się wywóz 
niektórych ważniejszych artykułów spożyw­
czych, jak cukru (o 2.559 tys. ził.), jaj (o 
1.4-48 tys. zł.), masła (o 456 tys. zł.), przy 
jednoczesnym wzroście wywozu bekonów 
(o 1166 tvs. zł.), fasoli (o 1452 tvs. zł.), oraz
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LIST Z PODROŻY DO ANGOLI.
CORRIDA. — ODJAZD DO LOBITO. — WYBÓR ŁODZI RATUNKOWEJ. — PONĘTNE NACZYNIA. — MEDUZY NA OBIAD. — WZAJE­

MNE ŻYCZENIA. — MADEIRA.

S. S. Colonial, w październiku 1930.
Mijają dnie w Lisiboa. Szybkę o- 

trzymujeiny listy polecające do An­
goli do osób prywatnych i urzędo­
wych, dzięki pomocy ustosunkowa­
nego tu p. Schwarca, Polaka, dyre­
ktora Towarzystwa handlowego dla 
handlu z Polską, oraz kierownika 
Izby przemysłowo - handlowej pol­
sko - portugalskiej. Zaopatrujemy 
się w bilety na okręt. Pozostało nam 
jeszcze dwa dni czasu. Trzeba zoba­
czyć walkę byków. Corrida odbywa 
sie raz na tydzień, w niedzielę. Zao­
patrujemy sic więc w bilety, o które 
dość trudno i jedzieiny do cyrku. 
Cyrk, obliczony na kilka tysięcy o- 
sób, mimo wczesnej pory już jest za­
pełniony żądnymi sensacji „byko­
wej" Portugalczykami. Właściwie 
widowiska tego walką nazwać nie 
można. Byki wołałyby raczej prze­
spać się trochę, gdyby nic drażniono 
ich czerwienią i wbijaniem strzał wT 
kark. Nawet rozjuszono niewiele ro­
bią krzywdy, gdyż jogi mają spiło­
wana i zaopatrzone ochraniaczami z 
blachy. Konic zakryte grubą skórą, 
jeźdźcy opancerzeni na nogach bla­
chą. Kilłka monotonnych numerów, 
trochę gwizdania, trochę uznania w 
postaci rzuconych kapeluszy i na 
tem koniec.

Wreszcie nadchodzi dzień naszego 
odjazdu do Angoli. Okręt odchodzi 
Ą godzinie czwartej. Odbywamy po­
żegnalne wizyty i na statek. Zdal*dka  
Już widać tłok przy okręcie. Przepy­
cha my się do okrętu, wchodzimy na I 
Pokłady. Im bliżej odjazdu tem gło­
dniej, tom tłumniej. Ostatnie uściski, 
ostatnie polecenia i oto jeden mostek 
^ciągnięty. Wypraszają obcych z po­
kładu. Zaczyna grać orkiestra okrę­
gowa. Wreszcie sygnał, drugi mostek 
^ciągnięty i oto lekko i niewidocznie 
okuwamy się od brzegu.

POMYŁKA.
Żyd jedziie pociągiem w Niemczech. Wsia­

da gromada młodzieży nacjonailiistycznej
i chce go sprowokować wołając nieustannie:
..Niech żyje Hitler**! Żyd siedzi cicho, mło­
dzieńcy wychodzą wreszcie z pociągu i na 
peronie wołają raz jeszcze: „Niech żyje
Hitler**! Na to żyd ukazuje się w oknie i 
powiada:

— To pomyłka chyba, moi panowie. Ja 
nic jestem Hitler.

Do Lobito (Afryka) mamy jechać 
£'koło 20 d ni. Rozpakowuję eię w ka­
binie i idę zwiedzić statek. Okręt 

’sty> lśni w potokach słońca swoją 
"ielą. Ładny, zgrabny, dość duży (10 
Jys. ton) ma na imię S. S. „Colonial". 
'-"iętlzam magazyny bagażowe na 
sPoclzie okrętu (parter), trzecią kla- 
s9 (pierwsze piętro), drugą i pierw- 

klasę (drugie piętro), salę jadal- 
”a. pierwszej klasy (trzecie piętro), 
Salę muzyczną i palarnię na czwar- 
’'‘>n P”.'* 1™'- Wchodzę na piąte piętro, 
ędzjg mieszczą się łodzie ratunkowe 

. usiłuję wejść na mostek kapitań- 
*i. Niestety, grzecznie lecz sta.now- 

oficer dyżurny prosi mnie, bym 
r.fuł inne miejsce spacerów. Cóż ro- 
>lv. wobec tego skrzętnie zbadałem 
J*u ?jie .ratunkowe i wybrałem sobie 

Uciszą i mofliwie najsilniejszą.
, tak na wszelki wypadek. A nuż 
5?fimy na jakąś torpedę z czasów 
^elkiej wojny, albo dziura zrobi się 
j okręcie. Wracam do palarni, oglą- 

t'*)  obrazy, dywany, rzeźby.
c ubliża się pora obiadu. Przebieram 
. * jdę do sali jadalnej, gdzie wszy-

już się zebrali, gdyż było po 
^"'onku. Wszyscy — to znaczy 10 

'.'zczyzn. Reszta spłaca daninę mo- 
kd1 *- Statek zlekka buja, to znaczy, 

' kiaanńi. uoŁWoesu kołyaze. wyr 

trzymali zaopatrują się w elęgaindkic 
mosiężne miseczki. Obiad składa się 
z 9 dań. Na obiad, i to pierwszy na 
statku, dostaliśmy kawałek meduzy 
zapiekanej na oliwię, trochę glist na 
maśle,, dla odmiany zupę z jakiejś 
trawy, potem coś, ale nie wiem co to 
byłp, znów kawałek ryby o zapachu 
padliny i tuk dalej aż do skutku, do

i Srebrny I/ Złoty
BEMBERG BEMBERG

PończochyBsrabafg
Tylko firma J. P. Bemberg Sp. Ako. wyrabia przędzę „Bemberg*  niezró­

wnanej wytrzymałości i pięknego wyglądu.
Wyrabiane z naszej przędzy pończochy .Bemberg*  zawsze były opatrzone 
stemplem, mającym gwarantować prawdziwość wyrobionej pończochy 
z przędzy .Bemberg*.  Stempel ten bywa podrabiany i niektórzy niesu­
mienni fabrykanci zaopatrują nim zupełnie liche pończochy, wyproduko­
wane z najtańszych gatunków sztucznego jedwabiu. Przed tego rodzaju 

falsyfikatami cheemy ochronić zwolenniczki pończoch .Bomberg*.
Na przyszłość wszystkie pończochy „Bemberg” oznaczone będą 
nowym stemplem ochronńym, korzystającym z opieki prawnej. 
Nowe stemple odpowiadają dokładnie umieszczonym tutaj odbitkom. 
Szanowne Panie zecheą zwrócić baczną uwagę na osobliwość liter napi­
sów i na liczbę umieszczoną pomiędzy napisami i orłem; każda litera 
zawiera głowę orla w miniaturze, liczba zaś, oznacza fabrykę, w której 

pończochy zostały wyrobione (dla przykładu umieszczona liczba 2000).
Prosimy utrwalić sobie dokładnie w pamięci nasz nowy wzór stempla 
i przy zakupie żądać pończoch .Bemberg*  tylko z nowym znakiem 

ochronnym.
1. P. BEMBER6 Sp. Akt.

Platerowany
BEMBERG ’

X
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I WŁOSÓW
, wypadanie, łupież, ły­
sienie usuwa „Esen­
cja Chinowo- 
Chmielowa” i „My­
dło C h i n o w o- 
Chmielowe” (z Ko­
gutkiem) Sprzedają a- 
pteki i składy aptecz­
ne. Główny skład, Ap­
teka Gąseckiego ul.

Freta Nr. 16. £37 

■ futra! największe ii Wglilii futra! §
SKŁADY FUTER

i L. GOLDSTEIN i N. TENENBERG i
® BĘDZIN, ul. Kołłątaja 14, I-sie piętro Telefon Nr. 140. M
H SOSNOWIEC, 3-go Maja 19 (vis a vis dworca gł.) Telef. Nr. 344. gj 
i* POLECAJĄ: futra damskie i męskie, kołnierze, etole i t. p.
gl oraz rolne skórki krajowe i zagraniczne w wielkim wyborze. g 
® WYKONYWUJĄ: we własnych warsztatach, wszelką robotę, ® 

w zakres kuśnierstwa wchodzącą. 6364 $
■ — Urzędnikom ulga w spłacie. —
^kBaaBBBBBBBOBBnaBBBaBaBBBaBBBBBaBaBBBBBBBBBB^6592

końca obiadu. Nic wszyscy są wy­
trzymali i w połowic obiadu starają 
®ię„ zachowując poważną minę, udać 
że już eię najiedii. Szczęściem poda­
ją do stołu chleb i masło, z trudem 
więc, ale można siię najeść, popijając 
doskonaleni winem. Wreszcie już fiię 
przyzwyczaiłem do tutejszego jedze­
nia. Gdy się jest głodnym wszystko

o o o

6331 

smakuje, nawet pleczon-e meduzy, 
czy inny ślimak.

Na>sitępny dzień mija na obserwo­
waniu się wzajemnem. Chorzy ży­
czą zdrowym z całego seirca również 
choroby, zdrowi natomiast uciekają 
od nich, jak od zarazy. Widok bo­
wiem cierpiącego na morską choro­
bę wywołuje ją i u zdrowego. Rano 
ukazują się mewy. Najlepszy znak, 
iż bliską ląd. Widać już dwa potęż­
ne skalne bloki etreczące z wody. To 
Madei ra.

Zbliżamy się szybko. Już pędzą na 
nasze spotkanie łodzie. Siedzą w nich 
chłopcy i wrzeszczą coś przeraźliwie. 
Trzeba rzucić im monetę. Dadzą nu­
ra i za chwilę wypłyną z moneta w 
zębach. Zbliżamy się do portu Ma- 
deiry, Funcłial. Stajenny na kotwicy 
około 300 metrów od brzegu. Stoją 
tu już trzy okręty.

R. K.

Szturmowanie niebios
W SOWIETACH.

Walka z reliigją, prowadzona w So­
wietach przez pól u rzędową orgainizację 
bezbożników”, przybiera znowu bardzo 

ostre formy. Niedawno ternu rząd prze­
prowadził reformę kalendarza, polega­
jącą na skasowaniu wszystkich świąt re­
ligijnych, nie wyłączając niedziel i za­
prowadzeniu t. zw. „ciągłej pięciodniów- 
ki“ (ipo każdych czterech dniach robo­
czych następuje dzień odpoczynku). O- 
becn c „bezbożnicy” prowadzą kampa- 
nję za zniszczeniem obrazów świętych i 
dzwonów kościelnych na obszarze Rosji 
sowieckiej. Ciekawy opis działalności 
bezbożników znajdujemy w dzienniku 
„Krasny j Nabat" (Czerwony alarm), 
wychodzącem w Zagłębiu Donieckiem. 
W mieście Gorłowka bezbożnicy urzą­
dzili pochód, zapowiedziany pompatycz­
nie jako „szturmowanie niebios**.  Na 
czele pochodu jechało kilkanaście fur­
manek, naładowanych obrazami świę­
tych, skonfiis-kowanemi w doamch miej­
scowej ludności. Dalej kroczyło kilku­
nastu komunistów przebranych za „ba- 
tiuszków44 (księży prawosławnych), za 
nimi postępowało kilkuset „bezbożni­
ków “ obojga płci, przebranych za car­
skich oficerów pod rękę z „zakonnica­
mi”. Uczestnicy pochodu śpiewali chó­
rem sprośne lub bluźniercze piosenki na 
nutę hymnów religijnych, wykonywując 
przytem nieprzyzwoite ruchy. Na placu 
miejskim złożono 4000 obrazów świę­
tych na stos, oblano naftą i podpalono. 
Ludność miejscowa przyglądała się te­
mu biernie, zachowując grobowe mil­
czenie. Dziennik wyraża przypuszcze­
nie., że „energicznej akcji bezbożników 
uda się wreszcie przełamać zatwardzia­
łą skorupę przesądów religijnych prolo 
tarjatu sowieckiego* 4 (V.)



8. „K.URJEK ZACHODNI" wtorek 18 Ikstoparla 1950 rolcu Nt. 267.

Rutynowany handlo­
wiec i buchalter b lan- 
sista, znajomość usta­
wodawstwa i spraw po­
datkowych, 20-letnie 
doświadczenie na kie­
rowniczych stanowi­
skach poszukuje staie; 
posady. Ewentualnie 
przyjmie prowadzenie 
buchaltcrji na godziny, 
a także uporządkowa­
nie zaległości. Chlubne 
świadectwa i referen­
cje. Łaskawe zgłosze­
nia do Administracj. 
pod „Handlowiec". 7216so | Sr.

IESZCZE MOŻNA NABYĆ IX'S LOT.-.PII
JŁ B Wt" M PAŃSTWOWEJ W KOLEKTURZE

W.StólWAS, 1 Sma
Oddziały: KR0L HUIA, WolMśd 26, BIEŁSO, Wśrzc 21, TM. SORT. Kra»®W5’ja 7. P.K.O. 304761

.000
HllWlM nillllł' I nas f W Wnienie KI. l-« już Ania

*.......... .. i.,-1 to drugi los wytrywai!
Oo tsiflejo zaginionego u nas losu łlodairas' liezilatele migowy sgryListowne zamówienia załatwiamy odwrotną pocztą.

naturalny kresowy 
Łw blaszanka 5 kg. 19.50
Grzyby dobre prawe od 10 zł. za kg. 
6923 tylko w sklepie
Koziołkowa i Jędryczka

Sosnowiec 3-go Maja 21.

ryr « • • u

jakie
7038

urze:ostatnio padły w znanej szczęśliwej kolekt

W. KAFTAL i W
Złotych 80.000 na Nr. 41850 Złotych 10.000 na Nr. 78182

80.000 M 76144 J, 10.000 77620
60.000 ,» 100505 J, 10.000 121298
60.000 J, 155709 », 10.000 80054
50.000 y> 26104 10.000 >» 112996

»» 50.000 »» 152252 10.000 10555?
,, 40.030 5, 152051 » 5.000 21854
,, 50.000 Jł 15054 9, 5.000 5, 56428
łJ 20.900 149459 5.000 •5 44522

20.000 152297 5.000 »» 53459
20.000 », 141610 »> 5.000 80075
15.000 12687 >9 5.000 »» 121150
15.000 152055 »> 5.000 •5 121204

»» 15.000 91682 5.000 141766
15.000 162954 5.00(1 52179

>» 15.009 ,, 56559 5.000 5J 9059
10.000 21892 ,ł 5.000 36414

5, 10.000 41044 5.000 94540
10.000 W 5216? 5.000 108247

Pozatem padła u nas niezliczona ilość wysranych
poniżej 5.000 złotych, na kilkadziesiąt miljonów zł.

Choroby phic!
Stosowany przez pp. Doktorów „BALSAM 

THIOCOLAN AGE” przy gruźlicy, bronchi- 
cie, kaszlu ułatwia wydzielanie się plwociny, 
wzmacnia organizm i samopoczucie chorego, 
powiększa wagę ciała, „Balsam Thiocolan Age" 
sprzedają apteki i składy apteczne (drogerje). 
Żądajcie tylko w orygi nalnem opakowaniu 
Epteki A. giętkiego w ’SA4rE

6596
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NAUKA 
I WYCHÓW.

i—wang, -
Zapisy kandydatów ni> 
KURSY pisania, licze­
nia na maszynach, oraz 
na wieezoTowy półrocc 
ny kurs BUCHALTL- 
RYJNY, rozpoczynają­
cy się 2 grudnia rb.» 
przyjmuje codziennie 
Sekretarjat Kursów Han 
diowych M. Kołaczko­
wskiego, Będzin, Są- 
czewsta 25. 6844—£

ZGUBkONE
DOKUMENTY

Winter jankel zgubi' 
książkę wojskową, wy­
daną przez P.K.U. So»- 
nowiec. _____ 70^

Kleiner Abram Mord­
kę zgubił kaiążkę woj­
skową wydaną prie,_ 
PKU. Miechów. 7102-3

Zgubiono weksel pr^ 
testowany na sumę 
200, ostatni żyranci K« 
miński i Karpiński 1 
Lepert, dla osób ob­
cych bezwartościowy 
Łaskawy znalazca zwro 
ci za wynagrodzani«n\ 
Sosnowiec, Dekierta 2- 
Kamiński. 722-

Licytacja. Powiatowa 
Kasa Chorych w So­
snowcu sprzeda w d.ro 
dze publicznej licyta­
cji następujące przed­
mioty: 1 bryczkę. 3 
wozy, 1 powóz, 3 wan 
ny, I kuźnię połową, 
2.000 kg. odpad kóv. pa 
pieru, 75 opony, 43 dę­
tek. 4-8 gum powozo­
wych. 9 kg. wełny su­
rowej. 50 beczek |io 
■ marach. 100 kg. rur ko 
tłowych i 1.250 kg. ło­
mu żelaznego i stalo­
wego. Licytacja odbę­
dzie się dnia 20 listo­
pada 1950 r. o godzi­
nie 10-ej rano na pla­
cu przy ul. Sadowej 
Nr. 6. 7067

POSADY 
i PRACE

Potriebna fachowa 
ekspedjentka do skle­
pu rzeźniczego. Sosno 
wiec Kościelna 2, Ma­
zurkiewicz. 7113-2

ROŻNE
Technik fortepianowy 
pierwszorzędna ■ ’ V 
przyjmuje fortepiany d° 
naprawy i strojeń1* 
Sosnowiec tel. 12-91.

7072-*

Sztygar poszukiwany, 
z prawami górniczemi. 
energiczny, na stanowi­
sko kierownika kamie­
niołomów na Kreach 
Wschodnich. Oferty 
szczegółowe, referenc­
jami, warunkami nadsy­
łać sub „Sztygar" Biu­
ro Ogłoszeń Pietraszek, 
Warszawa Marszałkow­
ska 115. 7058

KUPNO
i SPRZEDAŻ

Nieruchomość przy 
ulicy Kościuszki pod 
Nr. 28 w Będzinie i 
dom, ogród i grunt do 
sprzedania. Wiadomość 
u p. Piotra Olszenko w 
Będzinie Modrzejow- 
ska 45.

ZAKŁAD POGRZEBOWY

J. RĄCZKA
SOSNOWIEC, ul. Prez. Mościckiego 

Tel. 8-38. (dawniej Kościelna).
WIELKI WYBÓR TRUMIEN METALO­
WYCH, DĘBOWYCH i SOSNO V/YCH. 

NAJWIĘKSZY WYBÓR WIENCY 
METALOWYCH i MAK ART A.

UBRANIA DLA ZMARŁYCH 
MĘSKIE, DAMSKIE i DZIECINNE.

URZĄDZENIE KATAFALKU. 
KWIATY, ŚWIATŁO i LICHTARZE.

JAK RÓWNIEŻ 
DEKORACJA

POKOJU ŻAŁOBĄ.
KARAWANY

DO WYNAJĘCIA.

Ogłoszenie. Zakopa 
ne. Biuro J. Kubińskie- 
go sprzeda willę muro­
waną 20 ubikacji 60 ty­
sięcy złotych na apłaty 
na 3 Jata. 6912-4

Choroby serca Ba«e 
dów astma — Sanato 
rjum ,, Salus*'  d-ra Kup' 
czyka. Kraków, Sx«l' 
ikiogo. 582^

6356

P. T. SPOŻYWCO!

MIÓD PSZCZELI
jest zmacznem oraz zdrowem pożywieniem i sku­
tecznym lekiem. Wszak jest to wyciąg soków 
z kwiecia ziół leczniczych. Ale musi być praw­
dziwy, bo „robiony" sztucznie'z cukru, syropu 
burakowego lub kartoflanego, melasu i t.p. jest 
„tani", lecz bezwartościowy. Miód dobry tanim 
nie jest, bo wszystko, co dobre, drogo kosztuje. 
Za to jest smaczny, zdrowy, skuteczny. Nabyć 
go jednak można tylko od uczciwego pszczelarza.

Ksiądz proboszcz parafji Słaboszów 
Woj. Kieleckie 

sprzedaje z własnej, wzo­
rowej pasieki 5-cioki!owe 
puszki MIODU wyborowej 
jakości po 30 zl. za pobra­

niem. 71,2
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LOKALE
Poszukuję pokoju w 
Będiinią. Zgłoszenia 
piśmienne do filji Bę­
dzin.

Do wynajęcia pokój x 
kuchnią, słoneczny z 
balkonem. Wiadomość 
Czeladź, Szpitalna 50 
m. 2. 7221-2
Potrzebne mieszka­
nie 3 pokojowe z ła­
zienką na 1 piętrze w 
śródmieściu. Zgłosze­
nia do Administracji K. 
Z. pod „Łazienka".

7224

KINO 
„ZAGŁĘBIE” 

6581 DAWNIEJ
Kino-Te.tr „UDZIAŁOWY**

|g „PRZEKLEŃSTWO KRWF^i
® 5 (Tragedia dziedzicznie obciażoneęro)” jsj (Tragedja dziedzicznie obciążonego)
|ii a W rolach głównych: FRYC ALBERTI i WALERJA BOOTHBY.
i

Nad program: Wesoła Komedja i Tygodnik Aktualności.

I KINO-TEATR
„PAŁACE”

>6582 W SOSNOWCU.
ulica Warszawska 2.

Od poniedziałku 17-go do 19-go listopada 
NIEBYWAŁY PROGRAM!

M
6583

Wdowa inteligentna 
poszukuje pracy gospo­
dyni z dobrą praktyką, 
najchętniej do samo*  
tnego pana. Może być 
na wyjazd. Łaskawe o- 
ferty „Kurjer Zachodni" 
Dąbrowa pod „Wdo­
wa". 7218

Baczność! Nowość! 
Panie, Panowie mogą 
zarobić 40—60 złotych 
dziennie przy sprzeda­
ży zegarów oszczędno­
ściowych na spłaty. O- 
ferty z fotografiami do 
Biura Organizacji „Ko­
smos" Szopienice, ul. 
Niwna 1, róg Kościusz­
ki. 6914-7

Bezpłatnie! Nap'1* 
natychmiast imię, r°. 
miesiąc urodzenia, ° 
trzymasz analizę «*>•*  
ractcru, zdolności, p1** 
znaczenia. określeń1 
ważniejszych fakt° 
życia — darmo. 75 g 
(znaczki pocztowe) 
przesyłkę załączyć. 
mw.. P.yeho-Gr.f” 
log, Szyller - Szkol.'’; 
Nowowiejska 32.
Jasnowldz-Chirom8*1 
ta Medjumista “n'Cuy 
stwia zadane choro 
I uroki. Mówi kał^e 
go imię i naxW'/lć. 
przeszłość, przy* 1’0 
teraźniejszość. 
wiec, Czysta 9, 2 P 
tro lewa oficyna 
doni.

i scenie 
sławy występy 

Artystów trupy cyrkowej 
cyrku 

KLUDSKY.

NASTĘPNY PROGRAM:

„SKRADZIONY!
TESTAMENT,, |

NA SCENIE! ANONS:
Od czwartku 20 listopadaniLDinnz,! Pierwszy raz w Sosnowcu! Od czwartku 20 listopi

"KOBIETA BEZ SERCA,, S'sslw 1M taili Jltt lilii lOtlilK
Wzruszający dramat życiowy w 10 aktach. Artystów „Qui Pro Quo“

K- I M O W środę 19 i czwartek 20 listopada r.b. k
IV 1 1N U Bohater salonowo-sensacyjnych filmów CARLO ALDINI wŁjgk,

*7? X>. WT W najnowszym swym przeboju p. t.: ffiBHK

C.Z.Ą.* Y | „ZEMSTA HISZPANA' JF

Cennik ogłoszeń

>•••
obraz z śpiewem.

NA SCENIE!
POŻEGNALNE WYSTĘPY 

taiimgo Te.lni Hewi! „ ;aska’* 

pod dyr. J. LUBICZA
x Reuą Korstówną na ciul®. __ „

kwim MMUiwaiwasTr^-7.• 'KaB-czass -AZfisaBBB33siM«iuBvpwKnBDsa.------- II  ........II I iss 11 urn liliiI—II la jK miwm —i m i n1* t,r
Wiersz milimetrowy jednolamowy: na 1-ej stronie względnie przed tekstem 60 gr., w kronice 60 gr., w tekście 45 gr„ za tekstem 2°^ 
Ogłoszenia drobne do 20 wyrazów 10 — 30 gr., za każdy wyraz, powyżej 20 wyrazów 20 — 60 groszy za każdv wyraz od p<* zl>.p|. 
Najmniej 1 złoty. Ogłoszenia z układem tabelarycznym o 25 proc, droższe. Zagraniczne 100 proc, droższe.*  W numerze ni<-,‘*2, łj 
nym i świątecznym 25 proc, drożej. Ogłoszenia fantazyjne 50 proc, droższe. Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogl<*|  
Adm.lustracja me odpowiada. Za niedostarczenie pisma z. przyczyn, od Wydawnictwa „Kurjera Zachodniego" niezależny* ’ j, 
Ujdawnictwo mc odpowiada. Wszelkie pretensje finaiuowe Wydawnictwa „Kurjer Zachodni" zaskarżalne są w Sosn£^--
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